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Straszliwy Potwór 

Dawno, dawno temu, daleko stąd, w głębi 

ciemnego lasu, pośród wysokich dębów  

i sosen żył sobie straszny potwór o imieniu 

Czupryniec. Miał dwa metry wzrostu, potężną 

posturę i całe ciało pokryte lśniącym 

granatowo-zielonym futrem. Oczy jego były 

wielkie, uszka maleńkie, a jego głowę 

wieńczyła gęsta, obfita, pomarańczowa 

czupryna – stąd zapewne wzięło się jego imię. 

Miał też wielkie ostre zęby i długie pazury. 

Stąpał zazwyczaj ciężko, a kiedy szedł, w całej 

okolicy drżała ziemia. 

W zasadzie nikt nie wiedział, na czym 

polegała jego straszność, jednak mieszkańcy 

wioski nazywali go Straszliwym Potworem, bo 

bali się jego przerażającego wyglądu. 
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Tymczasem nasz Czupryniec miał pewien 

sekret… 
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Sekret Czupryńca 

Możecie wierzyć lub nie, ale Czupryniec 

uwielbiał kotki! Miał do nich prawdziwą 

słabość. Do tych prawdziwych, i tych 

pluszowych. Choćby nie wiem jak był zły albo 

smutny, sam widok słodkiego kociego 

pyszczka powodował, że nasz bohater miękł, 

rozchmurzał się i rozpływał w zachwycie.  

Czupryniec miał kilku sekretnych kocich 

przyjaciół zamieszkujących wioskę, z którymi 

hasał w ciągu dnia. Najczęściej bawili się  

w chowanego, w berka albo wylegiwali na 

trawie. Nasz potwór wtulał się w ich miękkie 

futerka i drapał je po puchatych brzuszkach. 
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